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   TRZECH WSPANIAŁYCH – DAWNI WŁADCY OGRODOWEJ  

 

 

 

 

 

OBECNA PIERWSZA DAMA 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Antoni Kobyłko 

 władał w latach 1953-1957 

 

Bogdan Piasecki  
władał w latach 1958-1988 

 

Władysław Renowicki  
władał w latach 1988-2015 

 

Jolanta Nikścin  

włada szkołą od 2015 

 



WSPOMNIENIE Z KRONIKI – JAK MŁODZIEŻ Z OGRODOWEJ 

WITAŁA DZIEŃ WIOSNY  

Wiosna 1985 

 

 

 

 

 

 

 

 

Wiosna 1994  

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Wiosna 2005 

 

 

 

 

 

 



KALENDARZ ŚWIĄT NIETYPOWYCH – MARZEC 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 



CIEKAWE ROZMOWY - POZNAJ LEPIEJ SWOICH NAUCZYCIELI 

Osobą Marca została  
Pani Arletta Małgorzata Brzezińska  

– wicedyrektor do spraw przedmiotów ogólnokształcących. 

 

 

 

 

 

 

1. Z jakim kolorem się Pani się utożsamia? - ZIELEŃ 
 

2. Co najdziwniejszego/nietypowego Pani zrobiła w pracy? 
POZOSTAWIŁAM TOREBKĘ Z DUŻĄ SUMĄ PIENIĘDZY NIE SWOICH NA 
PÓŁ DNIA W OTWARTYM POMIESZCZENIU 

 

3. Co Pani lubi w swojej pracy?  PRAWIE WSZYSTKO 
 

4. Czy jest Pani utracjuszem? NIE 
 

5. Czy w naszej szkole są sprawy „zamiatane pod dywan”? NIE 
 

6. Jak Pani uważa, czy jest coś co można zmienić w naszej 
szkole? W SZKOLE DOKONUJĄ SIĘ NIEUSTANNE ZMIANY , BY JĄ 
STALE ULEPSZAĆ 

 

7. Gdyby Pani mogła użyć w szkole jednego magicznego 
zaklęcia, co by Pani wyczarowała? BY KAŻDY JEDEN UCZEŃ 
DOCENIŁ ZNACZENIE WIEDZY 

 

8. Jaki był Pani najmniej lubiany przedmiot w szkole? FIZYKA 
 

9. Jakie jest Pani ulubione/najdziwniejsze słowo?-IMPONDERABILIA 
 



10. Za czym najbardziej będzie Pani tęskniła, gdy odejdzie Pani na 
emeryturę? -ZA MŁODOŚCIĄ I MIEJSCEM , W KTÓRYM SPEDZILAM 
JEDNĄ CZWARTĄ SWOJEGO ŻYCIA 
 

11. Czy pamięta Pani sytuację, w której uczeń/uczennica wprawiła 
Panią w największe zakłopotanie? Proszę opisać tę sytuację.-NIE 
BYŁO „AŻ” TAKICH ZASKOCZEŃ. RACZEJ STANDARDOWE SYTUACJĘ, 
KTÓRE PRZYJMYJE BEZ WIĘKSZEGO ZASKOCZENIA LUB ZAKŁOPOTANIA, 
PONIEWAŻ ONE OGRANICZAJĄ DZIAŁANIA SKUTECZNE. PRZYTOCZĘ 
JEDNAK DWA PRZYPADKI SZCZEGÓLNIE ZAPAMIĘTANE: 1 UCZEŃ KLASY 
MATURALNEJ, NA PÓŁ ROKU PRZED MATURĄ OŚWIADCZYŁ, ŻE NIE MOŻE 
CHODZIĆ NA LEKCJE, BO ZA MIESIĄC ZOSTANIE OJCEM. BYŁ 
KONSEKWENTNY, WIĘC MUSIELIŚMY SIĘ Z NIM POŻEGNAĆ. 2 DO BIBLIOTEKI 
TRAFIŁY DARY KSIĄŻKOWE, Z SAMOCHODU DOSTAWCZEGO DO BIBLIOTEKI 
WNOSILI UCZNIOWIE JEDNEJ KLASY. OKAZAŁO SIĘ, ŻE KILKA EGZEMPLARZY 
ZGINĘŁO. SZYBKO USTALIŁAM WINOWAJCÓW I TEGO SAMEGO DNIA 
PODCZAS RADY PEDAGOGICZNEJ PODAŁAM TE NAZWISKA. POWSTAŁ 
SZUM. JAK SIĘ OKAZAŁO, JEDNYM Z AMATORÓW CUDZEJ WŁASNOŚCI BYŁ 
SYN UCZĄCEGO WÓWCZAS NAUCZYCIELA (SPRZED PRAWIE 30 LAT) O 
CZYM OCZYWIŚCIE NIE WIEDZIAŁAM. BYŁO MI STRASZNIE ŁYSO Z TEGO 
POWODU (SYN NAUCZYCIELA DAŁ SIĘ „PODPUŚCIĆ” KOLEGOM WŁASNIE 
JAKO „SYN NAUCZYCIELA”) 

 

12. Będąc dzieckiem kim Pani chciała zostać z zawodu? Uzasadnij 
dlaczego?-W DZIECIŃSTWIE NIE MYŚLALAM O JAKIMKOLWIEK ZAWODZIE. 
W MŁODOŚCI W ZASADZIE RÓWNIEŻ BYŁY TO SPRAWY MGLISTE. DO 
SZKOŁY (W SENSIE PRACY) TRAFIŁAM PRZYPADKOWO. GDYBYM MOGŁA 
COFNĄĆ CZAS NIE PODJĘŁAMBYM SIĘ PRACY NAUCZYCIELA Z CAŁĄ 
PEWNOŚCIĄ, CHOĆ STARAM SIĘ JĄ WYKONYWAĆ NAJRZETELNIEJ JAK 
POTRAFIĘ. DZIŚ WIEM, ŻE NAJLEPIEJ SPEŁNIAŁABYM ZAWODOWO, JAKO 
WYKSZTAŁCONY KLASYCZNIE MUZYK, MOŻE KOMPOZYTOR, EWENTUALNIE 
KRYTYK MUZYCZNY, MOŻE ŚPIEWACZKA OPEROWAJ 

 

 

 


